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KOCHANA PUBLICZNOŚCI

jegu
„Gazety Porannej".

0 00 PROSIMY? SPIS

Lwów 28. września. 
NapMęKszą atrakcją, sportową naj­

bliższej medzieli bęazie bezprzecznie 
„IV. BIEG KOLARSK [*' 

o aia6rodę „Gazety Porannej**.
Doroczna ta impreza kolarsko 

wzbudza, we Lwowie stale ogromne 
zainteresowanie, o czem świadczą tfu 
my zalecających ulice widzów.

Nie ulega wątpliwości, że podobnie 
iaik w  latach ubiegłych, tak i w tym 
roku wzdłuż trasy, przez którą prze­
chodzić będzie „S leg", uformują się 
im ię  szpalery.

Żywe to źainteresowąnie lwowskie 
go społeczeństwa budzić musi żywe 
zadowolenie, gdyż pozwala nam osiąg 
nać właściwy cel, tj. propagandę koWr 
stwa, które też z  reku na rok zyskuje 
sPbie nowych sympatyków. Z drugiej 
jednak strony zbyt wybujała cieką 
wość nastręcza zarówno organizato 
mm. jak i samym jeźdźcom niemała 
kłopotu. Mimo długoletniej tradycji i 
kultury sportowej

publiczność nasza 
fest -wciąż jeszcze bardzo niesforna. 
Każdy zdaje sobie sprawę, że spraw­
ność biegu zależy od organizacji, nic 
przeszkadza to jednak czynić orga­
nom porządkowym wstręty i utrudniać 
im wypełnianie powierzonych funk- 
cyj. Mimo wielokrotnych apelów 
wciąż byliśmy świadkami, że kolarze 
w tatnim etapu, a więc już w mie 
ście, dzięLi natarczywości ciekaw 
skich, zmuszeni byli zwalniać tempo 
właśnie w chwili, gdy cliodziło o de­
cydujący ostateczny wysiłek.

Szczególnie źle przedstawia się 
sprawa n wylotu ul. Akademickiej i 
Chcrążczyzny, gdzie publiczność za­
miast na chodniku, grupuje sie na 
jezdni, uniemożliwiając zawodnikom 
regularne finish o lan ie, od którego nie 
jednokrotnie zależy wynik całego bie­
gu. To też dziś ponownie zwracamy 

tsię do PT. Publiczności z  prośbą: 
Podporządkowujcie się wskazów­
kom organów bezpieczeństwa i 

tankcjonaijuszy mego! 
Ustanmai.ci sin wyłącznie na cbo- 
•tmkach, pozostawiając jezdnię 

zawodnikom!
Nie wychodźcie poza krawężnik  
chi Uników przy Jcrętach, gdyś 
p .u r  to naiba^dziejf narażacie na  
szwank całość w łasnej osnby i 

jeźdźca!
Pamiętajcie, *e „Biegowi** towa­
rzyszą auta i motocykl*. k t>s 
na dają się momentalnie zatrzy

-  UDZIAŁ ADI ERA, DWUKROTNEGO ZDOBT WGY, -  
NAGRÓD.

I Wladyrław Cfieschulski
| Legionów 5.
j Wiktor Baum, pracowni 1-llfer- 
i J&kób Rosentnió.fSii, magazyn spor-

f Chcemy- wierzyć, że tym razeSj a- 
pel naisz natraifj na podamy grunt i 

j praeprowaiSa>nw „Biegu** nie napotka 
J na. żadne komunikacyjną trudności.

„Btinks“ i

Dla opje.ntacji pfrzypominańcy raz jo- ’ iW y .' Akademicka. 28.
szoze, że bieg rozpocznie się 

punktualnie o y, 11-tej 
z pod Redakcji „Gazety Porannej'* 
przy ul. Chorąaczyzsny 31 Trasa pro­
wadzi u!. Chorążczyzny, Akideawcką, 
AoamAu®w cza, Zybl-^eyyicza, Stryjską 
io 23 km. i z powrotem ul, Stryjską, 
Zynlikiewlcza, Romancwicza, Oborąż- 
azyzi)y do mety, która znajduje sic 
.irzed budynkiem. „Gazety Porannej*.

By uroz ratem pubiczności eJml. 
jzckatpa, zmontowany zostamie pigeg- 
ofon, za pomocą, którego publiczność 
będzie o każdej iazir
begn

Bieg zapowiada się
pod względem sportowym bardzo .da 
brze. Niemałą emocję gta.no-wić będ-zit 

udział Adlera 
(dawniej LTK., obecnie Pogi>ń); dwu­
krotnego zdobywcy pnbarm ,,Uazet 
Porannej'*. W myśl regulaminu Adlem, 
wi potrzebne ?est jaszcze jedno zjuKf&fK 
?two, by puhar przeszedł na je^o w ła- 
zność. To też me ulega wątpliwości, że 
Nałoży on starań, by zestkontnwać wre­
szcie ow.ące sws^b dwukrotnych zwy­
cięstw i zdobyć definitywnie cen ca 
trofeę. Nie przyjdzie mu to zbyt łatwo, 
gdyż n-a drodze do sukcesu jjafcetir 
sitaą kunku reaioję.

Lista naB**d honorowych 
została nzapełniona nowymi ■ ofiaro­
dawcami, Których poniżej wymie­
niamy.:

Jan Hatlinger, fabryka J^otetTy, 
A.CTyka 9.

Scott i  Pawłowski, magazyn spor- 
{nw y . pi***- Berna.Tdyńaks.

„Marat®,,'*, /układy przemyski. apor- 
lewego, ul. Akademicka.

Sp e uczestników1 biegu, oraz do­
kładny spis napływających wciąż je­
szcze ndgród podamy w następnych 
numerach

dmbfjtni8 i ofiarnie (zw łaszcza w  n a ­
giej połowfe), alt); teęjińioztniie inek o 
stojących, byłaby większa, gdyby' nią' 
(.o, ż<- Pokroją* praemęczłónji: kilkuna­
stogodzinną jazdą -i Mew-yjwozęfajłj.y 
leżycie, nie wytrzymała tempa do o- 
slatnicb minut- Bkgmifl: dla Pok>nj;
strzelili Ruj flek (2) i Kowalski

W najbliższą niedzielę odbędzie 
się w Przemyślu drugie • potkane Po­
lem ji tym razem z nnfeurzom okręgo w i­
leńskiego 1 np. Jeg z Wilna.

Zapotógdzoany turniej tu^nrsowy 
o -mistrzostwu Przemyśla-, i DOK.. X. 
przełażony został z powodu meiwgordęj- 
na djjip 27-:-20 bpp M. B,

Z  O S TA TN IE J  C H W IL I.
Bezpośrednio przed zam knię­

ciem numeru napłynęły dalsze zgło 
szenia nagród firm  świadczące raz 
jeszcze o wysokiem zrozumieniu 
kupieetwa lwowskiego dla zaga­
dnień społecznych, jakiem  jest d z i­
siaj bezspj zecznie sport.

Do' liczby  hojnych ofia-rodaw ■ 
ców dołączyły się następujące f i r ­
m y: '

Rozwarzewski i  Dąbrowski, mag. 
jubderski ul. Akadem icka 2.

Buszck, mag. jubilerski Akade­
micka 6.

S. Beutel, skład jubilerski Ł e - 
gj&nów 11.

Friedfeid A., m aszyny do szycia 
i row ery. Jagiellońska 9.

Appel i Ska, zakład dla opt. 
i niech., Legjonów 1.

Auto-,Motor fabr. samoeb., Ko­
pernika 54.

Eichler M.. optyk, pi, Marjacki 
L 7.

Ca s ę dzieje nad Sansm .
RESOYtA MISTRZEM PODOKRTGF, — PIERWSZY SUKCES POLONJI
w  w a lc e  o w ejście do lig i. f -  tu rn ie j iennisow i odw ołany

(Od naszego korespondenta!)

Przemyśl, we wrześniu.
23. IX. Ruch - Polonia II. 4:1 (1:0).

Polonja II., która poprzedniego tygod­
nia odniosła pćękny sukces n^d Cte- 
wajejrt, uległa z kotoi anuhi-tnit i  do­
brze grająoemu Ruchowi. Gra ft>wn°" 
rrędna. pociągnięcia jednak Polcnji nic 
doprowadzają do wyników, -nawet rzut 
karny oiewyzysknny, Rucli natomiast

graj. dla, Polonji Majidnśj. Sędziował 
uproszony p.- r Ktw.Dski,

Wobe,: «gy<|fej\va Pesoyji nad 
Sokołem drohotoyekim. mdsh-zem kl. B. 
podokręoa przemyskiego postała Reso-
via, najsilniejsza btzsprzeoanac druży­
na B-klasowa podokręgai.

P.erwsao między okręgowe spotka­
nie Polonji prjsmyskiej z 22 pp.

gra ze szczęściem, a pracując w y k w r -  i (Siedlce) & wejście do Legi odbyło '?ię 
te do ostałuich chwil, odnosi zasłuźu i 23 bm, w Słedcach f  zakończyło 
ne zwycięstwo. Bromki dla. Ruchu j zwycięstwem Polomii 3:2 (2:0). Poraż- 
atnaeffi Kałamara Sapilak i  Saumi- 1 kó, Sitdkmn. gających a ia ą u ^ le

W y ś c i g i  k o n n e .

Czwartek, 27. wtześjfta 1328.
I. 500 zł- Gonitwa s płotami; tllś

koni pół krwi. Dyst okeł-o 2,-i-Ou m. 
1. Stajni- Spółki. Luibejlskiej -
j.-pps;; Suchoamwaki. 2. K. Łaisziwa 
EWicnbr*1, j. pipuilt, hr. Kcnnorowsiki. 
3. K, Rojowskiego- ..Breja* 11“ , j. por- 
Wójcik. Bez miejsca: Raęscal, Pomlrl- 
chery, Maimarosz- Sz%W. Czas- 3'30". 
Tol. aw"j 33, franc. 15. 11, 11.

II, 1.400 zd. G o n iła  plaska dk  k> 
lji arajbekich. Dyst. ękWłą 2.000 m
1. Janów „FÓibY*. 2. .Tanów ..Blakis". 
3. R. i J. lir. Poioekiich „Korni" Bez 
miejsca: Hydrą. Tęcza.'. Bella. Gzs.« 
2 35'*.. Tot. zw. 12, franc. 20, 17.

DI- 7uu d  Gonitwa z przeszkoda- i 
mi. f e y *  okoiło- 3.000 m. 1. 22 pu łk  u). 
,,Ncm Sabat", i. irtm. Kzrozjewflfei-
2. M. S, Wcisk. „Bauemtaa'"', j, pn-r. 
G ucew z. 3- per. T. Suehoro\vsAie*o 
„Awelja'*, .i. włkYśei^p.l. Czas 5,l17 'A ‘\ 
Tot. z-w. 19,

IV. l.zoO zł. Gonił a r l «sl. o dlą. 
koni- anabskich. Dyst. około 1.600 ot, 
1. J. i R- br. TNćoókieli „Porycik". 2. 
Ił. ]#?J SfihiguBzki ..Tihrathwr**. 2 A- 
WfdŁ.-Łamiewskicigo „Braiufca*'. ' Czas- 
2‘4“ . Tot. aw, 20.

V 400 sł. Gondwa z  praea^* odsunn 
MrlitdrC Dyst. około- 4.200 m. 1. 22 j>. 
iii'. .jMikadó", j, -rtm. Laudyn. Gamn-a 
lpc ukońAkył.-i hiegm, (lass 7‘55“ . -łj^, 
z W- 23,

VI, 50 zt, Gonitwa plaska dla b^n, 
.wżętkiego podh-odzenia. Dyst. óWyl 
2.100 m. 1. par. GnimnicJctegO' „Rena- 
ta“ . 2, R. Kraezewsfeicgo ,,Barcnrola".
3. por. T. Su«-:.hca-c\yókiiego „fikadara:*'. 
Btffi miejsca- ńl-amcmin^j. Dziuba., Ko • 
toć), Pamiątka-, Gi.foi, Dola TT. Didier. 
Oaas 2‘31“ . Tcfc -10. frainc l’S-"i 
17. 5L .

M i i i  U P . ? .



■Wiadomości Snerfowe „Oaz^to Poranm ^ .

Walczymy dalej!
DWAJ PRETENDENCI. —  NERW Y ROZSTRZYGNĄ -  SMUTNA DOI A. —  DECYDUJĄCA Ni&DZffiŁA.

L\v»w , 28. tamznśnia, i
Siedm nń-dK-el Jpledwie tfeiela. nas 

od prc-grai4c\yeg'- zakończenia sezonu 
ligowego. Mimo, że \v:r tazoM roagry- j 
wek leży już pofca nami, dotychczas | 
jeszcze kwest ja obsady: mrstenwsikie- j 
go tonu n5e jest w y jaśniojiar

Najpoważniejszymi .pretendentami do 
tytułu miistrzowskieg^ są. W a rta  i W i- . 
sita. W  dłuignu cyklu rozgrywek vrj- j 
Łam ly drużyny te najr6wnoniiem ię;szą | 
formę i mają bezsprzecznie najw-IJUej i 
uprawnień do uwtóńczen-ia- tb-atrw 
Syfijph zwycięskim lamcm, Warta kro- ■, 
t-ząc w d.ugie] serji od zwycięstwa do ] 
„ „  yoi? *i\ii a, zdołała zaibecapioczyc. so- | 
tac;'; dotychczas '3 2  pkfc j
ich tylko 29, ale też o jMtną girę mniej. 1 

jdjkóżtf^ęa ogranicza się więc wiaśó-wie i 
do jednego punktu- Sytuacja ta nic jest i 
•Zioyt -wygodna. W pływa ona przede- ■ 
wazystikfemi ujemni© . na uysp-azycję ; 
p. yGbiezną zaujteresoiwamych drużyn, 
Świadrimość, że najlżejsze pptknięcie .się ] 
KiocSągnąć może za sobą ffatałue skutki, j 
Wywołuje bezsprzecznie silne napięcie j 
nerwowe. To też śmisło-łT^rierdizjó mo- \ 
żn®, że w ciężkim wyścigu g i « #  przy i 
j l n w  zwycięży zespól dysponujący j 
wi^kazym Hartem jj odpornością ner- j 

wbwą. |
Również na końcu tabeli nastąpiła 

fa y tb lim c ją  Przykra misja powrotu 
do klasy ,,A“ przypadnie Śląskowi,
T KS-owż i... lwowskiej RaiS*u»»ii>! Nie 
wyda,je nam się prawdopon-olbne, hy 

*W ę Hasmonei przyjęto na siebie jed­
na z  łódzkich drożyn-, Pohitja.jąe bo- 

• wiem Uboczne względy, stwierdzić w y­
pada, ż'e Łodzianie poprawi® .4ę bar­
dzo znurziye, to też bez jakiegoś rffe- 
. “-.zekiwainego wstrząsu uie^?S|UĄ- 
czyć, by egzystehfeja, ..ich w Lidze sta­
nęła pod znakiem zapytania.

UlbSegla t®m fpla pitzyniosL ważne 
j iiizetrzygnięcie. Klęsk^- Gracoyfi feną- 
< żęła. togrzebanie aspiracyj do tytułu 
■ i m .  Wprawdzie teoretycznie i 
diziś jeszcze miają ,,biato-czerwoni“ 
.sżiapśe na osiągnięcie czołowego rmej- 
ącai, jednak w  praktyce przyjdzie im to 
wseco trudniej. Wisła zwyciężając 
(Warszawiankę, zapewniła tobie drogie 
miejsce. Jeszcze większe znaczenie 
mdlały w yn ik i niedzielne dla „końca" 
„beli. Sukces obu drożyn łódzkich 

wzmocnił tak dalece ich pozycję, że o 
yeliminowauiu ich nie meże być.pra­

w ie  mowy.
Na'bliższa niedziela pazynosi nan» 

ustępujące zawody: Pol on ja-Wisła w 
.Warszawie, Powoń-Warszawianka w e 
Lwowie. Hasrmtmea-ITC. w e  Lw-owie,
O, aeovja- W aria w  Krakowie, Rue-h- 
T uryści w  Tatowśca* b.

Na dm rwszv rzut oka wrcdać, że 
dzień ten bodajże zadecyduje o r<"®l- 
tacś* michrzoatw. Oibydwai] pretendenci 
iio tronu stoją przed1 oężk  ean zada- 
cem, przyczem sytuacji, Warty jest 
trud niecna niż W isły Przcciwb. ijjle.Tn
drużyny poznańskiej . jest Gratowi*, 
która n® własuein boisku stanowi 
~®ężka do przebycia zapocę. Tragedią 
Cracovji jest świadomość, że zw ycię­
żęjąc WairU-, przyczynia się pośrednio 
do w^unenienu pozycji mego .ndw^e 
cznego wroge“ Wisły,, która w  dniu 
jtym walczyć będzie w  stolicy z Polo­
nią. I Tiiiżyna stołeczna nałoży wpraw­
dzie dio kategorii ,.nieobliczalnych", je­
dnak wątomy, czy uda jej się tvm ra- 
wm u M rspnF ic plany Kiakoiwian!

Ostatnio wyst®,v. Poluyśi nto upraw­
niają bynajmniej do •prddbpPi przy- 
puszczm.

Z pfżtieoMftt sportjęań .n.ajw-ięEszn 
rnaczenie mają. z a b i ły  IFC.-Fasmo 
nea ze względu jja gywi&Źtję lwowskiej 
drużyny. Nic ulega wątpliwości1, że 
Hasnone®. mając mecz na karku, prze­
cież jeszcze zdobędLzte się na specjalny 
wyślnk, 7. drugiej jednak strony IRC. 
nie -należy do drużyn, fg którami m'o- 
żnaby;.tobie dać tak łatwo radę. O ile 
wiadomości- o .^byyce' dnrżyny kato

w idd«j są prawdziwe, to w i^0fci „bkt- 
•'li-nittb-iieęskrch" naturalni znacznie się 
poleps-zą.

Ciekawie -zapowiaida się smos Pogo­
ni z  Warszawki.,ką. Mimc wysckiiej 
klęski z Wtistą, jest Waa^zawńfflJta ze­
społem, z którym (rzeba b. pc-waiżnio 
jśśę- liczyć, tembardaiej^gdy dysponuje 
sę  tak nie tAmwDifeiuą drożyną, -jak 
Pogoń. -•

Wynafc spotkairtat Ruch-Tm.jiści i 
walk Dver, jaM uzyska ŁKS.. od Śląska, 
nie wpłyną na zmfia«ę tabeli

2timi ruin m i i  ai stan sławoo.e.
PIŁKaRlub WYKORZYSTUJ Ą  „OSTATKi" —  Y u R b iL j IRNNISOW Y 

W  DESZGZU, — MEfei R E D S rW A  W O JdW Ó DEK tE KOLARZY
(Od naszego koiespondema). ' .

aiawsrawów, we wrżeśn:u- 
Ptogram sponowy ostatnith d\\ u 

tygodni przedstawiał się bardzo -:>b- 
fieoe.

jpniiia 16. września gościł.a Rewera 
drożynę -49 pp. z  Kołuinyji, którą po­
konała) w stosunku 5:0. Do pauizy woj­
skowi bronili się niezło i utrzymali 
wynik remisowy,

W  tym samym diiyu: odbyły s ę  m - 
wodiy' o mistrzostw0 C. klasy nśęjd̂ sy 
drużyną T. U. R-u a Jednością- Przy­
niosły one aaffoczdkiw ape zwycięstwo 
T. U. R-owi aż w aEgtófeuijŁl.

23. września w  grach o puhar n». 
Sug'adapot|| a nastąpił' szereg m:esp>>- 
dzionek. B-kla?owy Sokół przegrywa 
Z C-kl, Jednością, Rewelacją byjó jed­
nakowoż spoLkan-ie staii-isiawow^i z  
W W « ł .  Dc połoyyy undkfeftBi Staini- 
:sław<jwja 2.1. Po pauzie Rtoyła/ 
ska.1̂  wyrów-.iujr,-. Ij^ępditijąca brąmik.a 
padła z  karnego : to dopiero po- dwu- 
krbtn.om przedłużeniu -gry po 15 minut.

Zapowiedziany na* 21, 22 i 23 
wrześń-i.;» turniej t n a t o p j ,  urządzo­
ny staranięni sekcji tenn^w ci &>-Kioła, 
odbył się, z powodu nieprzychylnej po- 
god.y' jedynie w  azczu-plejiszych, ra­
mach dnia 23 bm. Wielu Zgłoszonyoh 
za-miojscowych TKłKStn-ikćw n«> pi-z-Y*

Ł ę hĄafo. tlTkiórzy natychmiasit po 
} prayjęsS^pp'. wyjechali. Pozostał ' tylko 
-- p. )6b- h.T,caar (Pogoń-Lwbw), który 
I zdobył też w  singlu parunr a -w grzę 
! ••odwóbiei z drem R-eczyóskito.. (II. 
j miejsep » » »  nszą iugroaę. W singlu 
j pań I. m. zdobyła przy słabej ło-nku- 
| re-ncji -p. Upicly. .

Na*iladnięjeza była pfl-rtja rożegiu- 
j pa m ędzy p. anenarem a młodym 

Sch-merzierem *’SU. miescej. , Pierwszy; 
[ i l im m  Schmorzler 5-2, Kucha: w tr 

| ró-wuuje i -wygrywa 8:6.. Drugi \vy- 
J grywa 6:2.
| Zawwdy kolarski! o mistrzostwu 
| Województwa, urządzone staraniem 
1 Ż. K. S.r Admira odbyły się przy k uj<- 
j sfeich warunkach torowych dnia 23- 

W konkurencji senjorow, która ,obej- 
| uiowała trasę 'StanisławÓw-Tarpu^yfca,
! Uśna Nadwórna, Bohoroócsany - Sta- 
I msławóyv, długtóśc 80 hm., jr«*rwsac 
j m:ęis<*t zdobywa Daoiel (Pogoń, Lw ów ) 

w cz is 5 2 g. 55 m. W konkurencji yu- 
J njorów, do której stanęło 12 k-oilarży,
! zwycięzcą, został Krycuń. (aist.)- \jrcza- 

s-ię 87 min..
Trasa dia juniorów ' dłuigpśc’ 40 

} km- boegł-a Sian-isławów-Łysiec-Boho- 
rodczany L z powró-toni.

nArochet" kończy--wreszcie merówną
walkę.

•Spontaniczne owacje pu-bli-cznifei® 
nagroaziły ten uaatny debiut Polaka 
Zażnacżlć należy, £e. Gerbich ważył 
77 klg., a .Armandc 78.10 kg.

Grugi występ Gcrbicha pplwkrazil 
jego wysoką wartość, Tyr„ rażeni do 
walki z nim stanął mistrz marynarki 
brazylijskiej £evexmo CunLn. Po bar 
dzo ostrej watce, zwyciężył nu punkty 
Gerbich, wzbudzając ogromny enlir 
zjazm wśród kolonji polskiej,

Prasa miejscowa nadzwyczaj -po­
chlebnie wyraża się o Gerbichu, i jego 
przyszłości.

Palta irsirz sttsadg irzzyii.
JAN OLRBICP W  POŁUDNIOWEJ AMERYCE

L w ów , 2S wrzsśn-ia. J kowali się oni Cerbichom, utorowali 
horyzontu j nu drogę, dopomagali mu do znalezie-' Nagło zniknięcie z 

bokserskiego Polski Jana Ge rucha 
mistrza Polski, wagi półciężkiej, w y­
wołało niemałą sensację w  święcie 
sportowym.

Świetny ten bokser, o olbrzymiej 
skali talentu, którego me mógł rozwi­
nąć w  pełni sr Potoe, już oddawna no­
sił się z zamiarem poświęcenia się 
karjerze pięściarskiej. W tym celu 
cnciał i musiał wyjecdiać zagranicę. 
I równie znienacka, jak zwykł poWklaJ 
swych przeciwników, wsiadł na okręl- 
i wyjechał do Brazyiji.

D'acziego tam właśnie? Oto dlate-go 
przypuszczalnie, że w  Enropie bokse­
rów jesł za dożo, że niesłychanie trud­
no jest przebić się na czoło. W Połu­
dniowej Ameryce noks jest równie ce­
niony jak w  Anglji czy Fraucji, ale w y­
różnić się jest znacznie łatwiej.

Przytem Gerbich miał w  ILo de Ja 
neiro zapewnioną j.omoc oałej pclski i 
kolonji z prezesem „PoIunji“  dr, Ró­
w nem  P”zew orskim ,ta czele. Zaopi -

nia managera, jedne tn słowem przy­
gotowali grunt do pierwszej walki.

Manager Gerbicha, Paul Hams 
Francuzi jx)gromca Breitenstrattara w 
r. 1921, sw.et-nio przygotował sw-ego 
pupila. To też do pierwszego swego 
spotkania Polak stawał z  wiarą w zwy 
eięstwo.

Publiczność brazylijska inaczej nie­
co zapatrywała się na szanse Polaka 
•Gerlich był lekceważony. Pod adresem 
r„t:ampena da Polonia'1 padały liczne 
ironiczne uwagi.

Tymczasem już pierwszy występ 
Gerbicha —  walka z murzynem Lau 

^undo Armando, w dniu 13. si-erpnia 
zamienił się na v  ieFri tryumf poHkie- 
go boksera. Zamiast spodziewane’ po­
rażki, zwycięstwo piorunujące. Zamias! 
nierównej walki ośin.iorundowej, knock 
raf w czwartem starciu.

Gerrnch górował cały czas techniką 
i rutyną nad brutalnie walczącym 
murzynem. W czwartej rundzie ostry

k r a n i k a  s p o r t o w a ,

DO WSZYSTKICH! Redakcja „G a  
zety Porannej** spełniając zapowiedź 
aaną w przededniu rozszerzenia pisma, 
dąży też do rozbudowy działu apojjpo- 
wego. W  tym. celu zwracamy się do 
wszystkich organizacyj i kl-ubów spor­
towych z nrośbą, by poparli zamierzę . ■ 
ma nasze, przesyłają^ nam najkrótszą 
drogą (telefonicznie' nr. Ib, -pocztą Ety 
wiadomości i . informacje, ze wszystfa :b 
dziedzin .sportu-. Korespondencję spor­
tową kierować'- naieży pod aidrpsem 
„Wiadomości sportowe" „Gazety P- 
rannej", Lwów, Ghorążczyzny 31,

Piosimy o podawanie nam swycli- 
'uw.ag i 1 życzeń odnośnie do działu' 
sportowego pisma naszego. Zaznacza ; 
my, że uwzględniać, będziemy ,-tyłko i 
sty. podpisywane pełnem nazwiskir.:-i 
i adresom. Anonimy idą do kusza'

KOMUNIKAT L. o, K. S. Nv 14.

1) Rtaii i ozyrywek o puhar Aollegjum 
Sędziów za grą fair do d u »  ‘ 5 bm.

... 192H r..
' ' ■ Klasa , ,A“ ;. 1) Ukraipa 17 mar,. 0 

pR,.2- peg -n 1 B. 17 g., 0 p., 3) Rt- 
wera (Stanisławów). 13 g., ,3 p„ 4). Po- 
goń/Stryj) -9 g., 0 p., 5) bpartai 1-4-g-,
7 p„ 6) Lechja 22 16 p„ 7) Poiojija
(Przemyśl) 12 6 p „  8) AZS. 12 g.,
8 .p „ 9j Czarni I. B. 13 g., 14 p „ 10)- 
E-kran 12 g „ 15 p., 11) Jan^a (Zło
czów & ll g., 16 p „ 12) 6 pułk loinic >■ y 
13 g., 2ó p., 13j Hasmoną I. B 16 g., 
54 p.

Klasca „B .": 1) Basraona 13 13 g„
0 p „ 2.) Świteź 19 g., 6 p.t 3) Ukraina
II. 11 g., 0 p., 4) Po^ń  II. 12 g„ 2 p., 
5) Orzeł Biaiy 15 g. 6 p., 3) Hcran II.
8 g „ 0 p „  7) AZS. h . 5 g., 0 p.f 8) Y L  
‘1 g.. 0 p. 9) Cźartji II. 8 g „ 5 p„ 10) 
Drug: Sokół 10 g „ 7 p., 11) 6 pułk lo t­
niczy U. 6 g., 5 p., 12) Biali 5 g., 5 p. 
33) Metal 11 g., 12 p., 14) Jutrzenka
9 g., 13 p „ 15) Lw „toan to  13 g „ )1S 
p., ‘.6) Letnia II. 7 g., 13 p.

' Klasa „C “ : 1) Zenit 13 g „ 0 p., 2; 
Jiitrrenka II. 7 g., 0 p., 3) Ruch 7 a.,
1 PM 4) Grafka 17 g., 9 p., 5) Pogoń
III. 6 g„ 0 p., 6) Św^eź II. 6 g., 0 p.f
T  Pęuonja 10 S„ 9 p., 8) Hasmonuą
III. 7 g., 6 p., 9) GW jator 6 g., i  p„
10, R-ecord 21 g., 14 p., 11) RKS. 5 g.,
2 p„ 12) Amatorzy 5 g., 3 p., 13) Legja1 
łój g,„ 11 p., 14) Bai-jcochba 15 g„ 
22 p-, 15) Browar 7 g-, 9 p., 16) Lwo-' 
wiapka II. 5 g„ 6 p., 17) Aluslwnenci 
5 g., 7 pr, 18) Drugi Sokół II, 5 g. 8 p-,> 
19) Hakoah 5 g., 10 p „ 20) Lonlm  5 g„. 
12 p., 21) Leonja 5 g., 21 p., 22) Mętni 
5 g„ 35 p.

2) Na -wniosek Koanisji Bgzaicina-. 
eyinej mć&Tiowańo, sędzią tymozaso- 
wym p. Rottenberga Ignacego.

H, Usans prezes. H. Przybylski se­
kretarz.


